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A R T Y K U Ł Y  R E C E N Z Y J N E  i P O L E M I K I

Jan Powierski

DRUGI TOM SŁOWNIKA JĘZYKA PRUSKIEGO *

W „K om unikatach M azursko-W arm ińskich” omówiono już p ierw szy tom 
opracowanego przez W ładym ira  Toporowa słownika języka Prusów  Ukazano 
wówczas zamierzenia A utora  w  stosunku do całości dzieła, jego istotne  w a 
lory, a także b rak i  dotyczące głównie podstaw y źródłowej oraz recenzent 
uw ypuklił  niektóre, mogące zainteresować historyka, aspekty  nowego opra
cowania leksyki pruskiej. N iemal wszystkie uwagi, tak  pozytywne, jak  i k r y 
tyczne, sform ułowane pod adresem  pierwszego tomu słownika, można odnieść 
także do tom u drugiego. W związku z tym  nie ma potrzeby pow tarzan ia  ich, 
zwłaszcza zaś szczegółowego wyliczania uzupełnień  źródłowych do m ate r ia 
łów, zebranych pod poszczególnymi hasłami, gdyż zajęłyby one tyle samo 
miejsca, co w  recenzji z tom u pierwszego. Zajm iem y się więc tu ta j  ty lko  
ogólną prezen tac ją  całego tom u i n iek tórym i tylko hasłami.

U k a z a n ie  się  d ru g ie g o  to m u  s ło w n ik a  w  t r z y  la ta  i k i lk a  m iesięcy  
po p ie rw sz y m  n a le ż y  p r z y w ita ć  z d u ż y m  z ad o w o len ie m . C zęsto tliw ość  p u b l i 
k a c ji  p o z w a la  m ieć  n ad z ie ję ,, że ca łość  zo s tan ie  zak o ń cz o n a  w  b ie ż ą c y m  d z ie 
sięcioleciu.

Tom otw iera  uzupełnienie l ite ra tu ry  (s. 3— 13). Uwzględniono tam  n a j
nowsze opracowania —  opublikow ane w  la tach  siedemdziesiątych naszego 
stulecia, jak  również prace starsze, aż po n iek tóre  s ta rod ruk i włącznie. M e
ry toryczny zakres uzupełnień  jest szeroki, od opracowań dotyczących Prusów  
i ich języka, przez slawistyczne do indoeuropeistycznych, głównie języko
znawczych, lecz także historycznych, archeologicznych i etnograficznych. 
W sum ie m am y  tu  275 tytułów , ale zdarza się, że n iek tóre  dub lu ją  podane 
już  w  wykazie l i te ra tu ry  do tomu pierwszego (jak np. Pommersches U r k u n -  
denbuch).  Nadal b rak u je  w  zakresie, wskazanym  w  recenzji z pierwszego 
tomu, podstawowych publikacji źródłowych z te ren u  P ru s  2. We wspominanej 
recenzji niesłusznie twierdzono, że Toporow' nie  uwzględnił „Altpreussische 
Forschungen” (są w  spisie l i te ra tu ry  w  tomie 1 pod skrótem  Apr. Forsch.), 
w  obecnie om aw ianym  uzupełnieniu l ite ra tu ry  znalazły się natom iast z cza
sopism dotyczących P ru s  „Preussische P rov inz ia lb lä tte r”, „Zeitschrift des 
W estpreussischen Geschichtsvereins”, a z polskich „Archaelogia Polona”, „Rocz
niki Historyczne” i „Rocznik Białostocki” ; b rak  pozostałych, k tó re  w  po
przedniej recenzji wymieniano 3. Ze wskazanych poprzednio nie w ykorzysta
nych opracowań A utor uwzględnił obecnie „Pomorze nowożytne”, ale nadal 
n ie  ma w spisie pierwszego tomu Szk iców  z dz ie jó w  Pomorza.  Toporow uwz-

* P r u s s k i j  j a z y k .  S l o v v a r ' E  —  H . ,  M o s k v a  1979, s s .  352.
1 J .  P o w i e r s k i ,  P i e r w s z y  t o m  n o w e g o  s ł o w n i k a  j ę z y k a  p r u s k i e g o ,  K o m u n i k a t y  M a 

z u r s k o - W a r m i ń s k i e  ( d a l e j  K M W ) ,  1978, n r  4, s s .  567—623.
2 I b i d e m  s .  570 n .
3 I b i d e m  s . 572.
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ględnil też obecnie podstawową pracę Wojciecha Kętrzyńskiego O ludnośc i  
polskiej w  Prusiech. n iegdyś  k rzyża ck ich ,  opracowania słownikowe S tanisła
wa Rosponda, S tanisława Kozierowskiego (tegoż tylko A t la s  na zw  geogra 
f ic zn ych  S łow iańszczyzny  Zachodn ie j )  i Gustawa Leydinga (tom 2 o nazwach 
fizjograficznych). Kilka opracowań z historii P ru s  znalazło się w uzupełnie
n iu  l i te ra tu ry  w edług dość przypadkowego doboru. W sumie uzupełnienie 
to w  dalszym ciągu jest niepełne.

Uzupełnienie Źró d e ł  języka  p rusk iego  (s. 13) obejm uje  dwie publikacje 
niedawno odkrytego nowego fragm entu  słownika języka p ru sk ie g o 4, w y 
magającego odrębnej p rezentacji w „K om unikatach M azursko-W arm ińskich”, 
a może i reedycji ze względu na trudno dostępny ch arak te r  owych publi
kacji.

Dalej następują  uzupełnienia m erytoryczne do sześciu haseł i obszerniej
sza e r ra ta  do pierwszego tomu słownika (.,. 13— 13).

Właściwa druga  część słownika obejm uje hasła  na  l ite ry  E (s. 16—120), F  
(s. 121), G (s. 122— 351) i H  (s. 352). Niewielka liczba haseł na  l itery  F  i H  
wynika stąd, że odpowiednich dźwięków w  języku prusk im  (podobnie jak 
niegdyś w polskim) nie było, a uwzględnione tu  w yrazy  są albo pożyczkami 
z niemieckiego (jak fa lsch  „ fałszywy”, val;r  „sokół”, h ö f j tm a n n in  (co Topo- 
row błędnie t łum aczy jako „k ap itan”, gdy w istocie chodzi o „starostę”), 
albo n iew ątpliw ym i błędami graficznymi ( h a l tn y k a  zam iast m a l t y n k a  
„dziecko”, he zamiast bhe „i, bez”), albo zupełnie niejasnym i nazwami. A utor 
pom ija zupełnie daw ną pruską  nazwę Balgi: Honede  5. Możemy domyślać się, 
że wprowadzi! go w błąd Georg Gerullis, k tó ry  tę nazwę powiązał z W u n -  
tenowe  (1249) — V ntenoue  (1285) — późn. H untenau, co nie jest s łu sz n e 6. 
Je s t  natom iast możliwe, że podobnie jak H un tenau  zastąpił p ruską  formę 
z początkowym W u n te -  lub U n ie - ,  tak  samo form a Honede,  znana ze źródeł, 
zachowanych w późnych rękopisach, była już zgerm anizowaną wobec p ier
wotnego Woneda  lub Oneda  czy n aw et U nda  lub  Wurcda (por. wywodzenie 
przez Gerullisa nazw y W undithen  od pruskiego w u n d a n  „woda” '). Podobnie 
wynikiem  germanizacji nazwy mogły być podane przez A utora  za Gerullisem 
pierwsze człony nazw I i u n k c n k r o p  i H u r l i l a u k e ,  k tó rych  drugie  człony są 
niew ątpliw ie pruskie. Wobec (stwierdzonej w recenzji pierwszego tomu 
słownika) generalnej zasady Toporowa uwzględniania imion osobowych no
szonych przez Prusów, chociażby w stopniu oczywistym były pochodzenia 
niemieckiego lub polskiego, dziwi b ia k  imienia występującego w form ach 
Hantieke, Hanke itp. dla określenia licznych Prusów  8.

4 P o i ' .  V .  M a ź iu l i s ,  S e n U i u s i a s  b l a t  r a ś t o  p a m i n M a s ,  B a l t i s t i c a ,  1975, t .  11, n r  2, s s .  125— 
131. g d z i e  d a l s z e  d a n e .

5 H e r m a n n  v o n  S a l z a ’s, B e r i c h t  ü b e r  d i e  E r o b e r u n g  P r e u s s e n s ,  S c r i p t o r e s  r e r u m  P r u s s t -  
c a r u m  ( d a l e j  S R P r ) ,  B d .  5, L e i p z ig  1874, s . 160: . .V o n  d e m  w a r t h  g e b a w e t  e y n  b u r g k ,  d y  h y e s z  
d e n n  H o n e d e .  u n d  n u  i s t h s  d y  B a l g e  g e n a n t ’1; T r a n s l a c i o  e t  m i r a c u l a  s a n c t a e  B a r b a r a e ,  
S R P r ,  B d .  2, s . 404: „ A b  F . lb in g o  i g i t u r  s a t i s  i n  b o n a  d i s t a r . c i a  i n  l i t t o r e  M a r i s  R e c e n t i s  e t  
p r o p e  o c e a n u m  i n  t e r r a  W a r m i e n s i  c a s t r u m  B a l g a  n o m i n e  e d i f i c a r u n t ,  q u o d  p r i u s  H o n e d e  
a p e l l a b a t u r ” ; P o r .  J .  P o w i e i s k i ,  P i e r t o s z y  t o r n ,  s .  535.

6 G. G e r u l l i s ,  D i e  a l 1 p r e u s s i s c h e n  O r t s n a m e n  g e s a m m t l t  u n d  s p r a c h l i c h  b e h a n d e l t ,  
B e r l i n  u .  L e i p z ig  1922 ( d a l e j  G e r u l l i s ) ,  s  210; F o r .  j e d n a k  R . W e n s k u s ,  Z u r  L o k a l i s i e r u n g  d e r  
P r u s s e n k i r c h e n  d e s  V e r t r a g e s  v o n  C h r i s t b u r g  1249, w :  A c h t  J a h r h u n d e r t e  D e u t s c h e r  O r d e n  
i n  E i n z e l d a r s t e l l u n g e n ,  B a d  G o d e s b e r g  1967, s . 132, g d z i e  d a l s z e  d a n e .

7 G e r u l l i s ,  s .  207.
8 P o r  n p .  C o d e x  d i p l o m a t i c u s  W a r m i e n s i s , H a i n z  i860 n n .  ( d a l e j  C D W a r m . ) ,  t . 2, n r  60, 

110, 371; t .  3, n r  8, 24, 48, 111; i  i n n e .
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Przechodząc do w ybranych  haseł na  l ite ry  e- i  g -  za trzym ujem y się 
w  pierwszej kolejności przy  rdzeniu elb- ,  k tórego jedyny  przykład, znany 
Autorowi, to nazwa rzeki i miejscowości E ib in g  (Elbląg) (s. 23 n.). Można tu 
ew entualn ie  dorzucić nazwą rzeczki Elbe  (1452) s pod Gronowem  na Warmii, 
o ile nie jest to nazwa przeniesiona z Niemiec (na wspomnienie Łaby). Co do 
zapisu l l j i n g  z przekazu W ulfstana celowe byłoby odwołanie się nie do eks
cerptu  w S cr ip to res  r e r u m  F ru s s ic a ru m , ale do pełnego w ydania C h o r o g r a j i i  
Oroz jusza w  ang losask im  p rzek ładz ie  k ró la  A l f r e d a  G erarda  Labudy, gdzie 
w ydawca podaje też obszerny wykaz wcześniejszych edycji i opracowań 
przedmiotu, w tym  także tych, k tóre  zajm ują  się pochodzeniem n a z w y u . 
Toporow nie uwzględnia np. poglądu Ludw ika  Zabrockiego, że nazwa I l f i n g =  
=  E lb in g  może być pokrew na nazwie Iław y (I l a u ia ) a w  tak im  razie także 
podobnym  nazwom z ziem polskich, słowiańskim, a może przedsłowiańskim  
(„wenetyjskim ” ?). A utor zreferował więc ty lko  dwa poglądy: o germ ańskim  
pochodzeniu nazwy (od apelatywu, oznaczającego „rzekę”), k tórej formą 
pierw otną była w takim  razie podana w  przekazie W ulfstana, i o genezie 
pruskie j (z norm alnym  dla języka pruskiego fo rm antem  - ing )  nazw y z p ie r
w otnym  brzmieniem  E lb ing .  Na korzyść drugiej z tych możliwości Toporow 
przytoczył analogiczne hydron im y z innych terenów  bałty jsk ich  z a lte rnu -  
jącym rdzeniem  e lb -  /  alb- .  Jeśli godzić się z proponowaną przez A utora  m o
żliwością przejścia w  językach słowiańskich e lb - w  leb-, to być może na le
żałoby do nazw pokrew nych  dodać też nazwę dziesiejszej Ł eby na Pomorzu 
Gdańskim (o ile słuszna jest rekonstrukcja  jako pierw otnej form y tej nazwy 
L e b a ) 12. W każdym  razie przeciw in te rp retacji  zapisu nazwy w edług p rzek a
zu W ulfstana przem aw ia to, że form a I l f i n g  w  zapisach źródłowych nigdy 
później nie powtórzyła się; regu larn ie  spotykam y E lb ing .  Form y z E lw in g  
(nasuwające wspomniane skojarzenia z nazwą Iławy), chociaż nierzadkie, 
są w sumie późniejsze i raczej także nie powinny być podstawą dla odtworze
nia pierwotnego brzmienia. Dla ścisłości dodajmy, że w edług tradycji  k rzy 
żackiej, zanotowanej przez Dusburga, nazwa miejscowości Elbląg pochodzi 
od nazwy jednoimiennej rzeki (Elbingus) ls, co pozostaje w  zgodzie z poglą
dami badaczy, uważających, że sama miejscowość w okresie przedkrzy- 
żackim zwała się D ruso  (T ruso ) 14.

W ydaje  się, że do nazw  pruskich  należałoby zaliczyć hydron im  E l l in g  
(jezioro na  Warmii) 15, pominięty w om aw ianym  słowniku. Interesujące, że 
Toporow nie potwierdził spotykanego niekiedy zdania, że polski apelatyw

9 C D W a r m . ,  t .  2, n r  292, p r z y p i s  1 w y d a w c y .
10 Ż r ó d l a  s k a n d y n a w s k i e  i a n g l o s a s k i e  d o  d z i e j ó w  S ł o w i a ń s z c z y z n y ,  w y d .  G .  L a b u d a ,  

W a r s z a w a  1961, s s .  7—113.
11 L .  Z a b r o c k i ,  N a z e w n i c t w o ,  w :  W a r m i a  i  M a z u r y .  P o d  r e d .  S .  Z a j c h o w s k i e j  i M . K i e ł -

c z e w s k i e j - Z a l e s k i e j ,  t .  1, P o z n a ń  i953, s . 273.
12 P o r .  E .  R z e t e l s k a - F e l e s z k o ,  J .  D u m a ,  N a z w y  r z e c z n e  P o m o r z a  m i ę d z y  d o l n ą  W i s ł ą  

a d o l n ą  O d r ą ,  W r o c ł a w  i i n n e ,  1977, s . 67 n . ;  I n a c z e j  E . B r e z a ,  Ł e b « ,  w :  N a z w y  m i a s t  P o r n o -  
t z a  G d a ń s k i e g o . P o d  r e d .  H .  G ó r n o w i c z a  i  Z .  B r o c k i e g o ,  W r o c l a w  i  i n n e ,  1978, s . 193 n n . ;
ł-l G ó r n o w i c z ,  E l b l ą g ,  i b i d e m ,  s . 199 n n . ,  w  s p r a w i e  n a z w y  E l b i n g  o p o w i a d a  s i ą  j e d n a k  z a
k o n c e p c j ą  Z a b r o c k i e g o .

13 S R P r ,  B d .  1, s . 60 n .
14 P o r .  o s t a t n i o ,  M . H a f t k a ,  E l b l ą g  w e  w c z e s n y m  ś r e d n i o w i e c z u  i  p r o b l e m  l o k a l i z a c j i  

T r u s o ,  P o m e r a n i a  A n t i q u a ,  1975, t .  6; P o r .  t e ż  r e c e n z j ę  n a  t e m a t  J .  P o w i e r s k i e g o ,  R o c z n i k  
E l b l ą s k i ,  t .  8, 1979, s s .  33— 38.

15 P o r .  n p .  C D W a r m . ,  t .  2, n r  247 i  488, p r z y p i s y  w y d a w c ó w .
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„jem ioła” ma być zapożyczeniem z pruskiego em clno.  Przytoczone przezeń 
analogie ogólnosłowiańskie, a naw et inne, indoeuropejskie wskazują, że cho
dzi o w yrazy  pokrew ne (s. 26 nn  ).

P rzy  in te rp retacji  nazwy pospolitej e r is t ia n  „baranek, jagnią” (s. 72 nn.) 
mogłoby być pożyteczne uwzględnienie znanej z te renu  W arm ii czy p rzy 
najm niej ze źródeł, warm ińskich  nazw y miejscowej Ergesten  (XIV w . ) lc. Jako  
ciekawostką można przytoczyć tu  wskazanie przez Toporowa na praw dopo
dobieństwo pokrew ieństw a w yrazu  pruskiego e r is t ia n  m.in. z imieniem  grec
kiej bogini H ery  (jako „Jałow icy”). Można mieć wątpliwości, co do pośw iad
czenia w języku p rusk im  rdzenia e r m -  (s. 81). Odpowiednią nazwę miejscową 
nasz A utor sztucznie rozdwoił — w istocie chodzi o ten sam  zapis nazwy 
pola E rm e n  pod W arm ianam i (Schönwalde) niedaleko Biskupca W arm iń
skiego !T. Nazwa ta  nazbyt zgadza się, co do form y z niemieckim określeniem 
W armów, by widzieć w niej coś więcej niż ślad zasiedlenia przez członków 
tegoż plemienia — poza zasięgiem jego te ry to r ium  — pola na  terenie  ple
m iennej Barcji. Przypuszczenie o związku z litewskim arm ena  „topiel, trzęsa
wisko” i pokrew nym i nazwam i m iejscowymi czy wodnym i jest więc n iep raw 
dopodobne.

Nazwę jeziora Gabclin  w by łym  powiecie szczycieńskim (1388) Topo
row w ślad za Gerullisem  skłonny jest wyprowadzić z rdzenia gab-,  po tw ier
dzenie dla którego widzi się w  leksyce litewskiej, zwłaszcza w  nazwie bóstwa 
G a b i ja  itp. (związanego z kultem  ognia), natom iast słusznie — chociaż bez 
zdecydowania — wskazuje na  możliwość powiązania nazwy miejscowej G a
be ln  z rdzeniem k a b -  (s. 122 nn.). W tym  osta tn im  w ypadku  chodzi o zagi
nioną wieś p ruską  pod Lechowem na Warmii, zanotowaną jako Gabe ln  w  zna
nym  z kopii dokumencie z 1398 r. Nazwa ta  zachowała się potem  w nazwie 
lasu Gabescher  Winkel i G abewald ,  natom iast w przyw ile ju  z 1363 roku  w y 
stawionym  dla Prusa  Kabe ,  a znanym  z oryginału, tę sam ą wieś określono 
jako K abe  (forma Gabe ln  z tegoż roku, podana przez Gerullisa, zapewne 
została wzięta z ty tu łu  kopii tegoż aktu). Ten sam (poza wszelką wątpliwością) 
P ru s  określony został jako K abe  w  1334 roku  (kopia), a wieś jako Caben
w 1358 roku (także k o p ia )18. Z przytoczonych danych w ynika dość jedno
znacznie, że form a z początkowym „g” jest wynikiem  udźwięcznienia po
czątkowego „k ” w  procesie germanizacji nazwy. Nazw z k ab-  jes t  na  terenie  
Prus, w tym  także na Warmii, więcej (jak chociażby K abiny niedaleko 
Reszla). Nie można więc wykluczać możliwości, że także hydron im  Gobelin 
pochodzi od kab-, chociaż odnośnie niego bardziej prawdopodobny w ydaje 
się związek z gab- ze względu na analogię w  nazewnictwie wodnym  Litwy, 
dorzecza Narwi i Dniepru. Podany przykład  raz jeszcze wskazuje na koniecz
ność badania  nazwy miejscowej w ścisłym związku z danym i źródłowymi
0 dziejach danej miejscowości. Nieporozumieniem jest zaliczenie przez To
porowa do nazw od tychże pruskich  rdzeni kab- czy k o b -  nazwy miejscowej 
na Sambii K o b u lb u d e  (1326), późn. K obb e lbud e ,  gdyż chociażby z przytoczo
nego w dokum entacji Gerullisa  teks tu  odnośnego ak tu  z 1326 roku  wynika, 
że chodzi o folwark koni, w związku z czym tenże badacz wyjaśnił p raw i
dłowo nazwę jako dwuczłonową, k tórej p ierw szy człon p rzyrów nuje  do

16 C D W a r m . ,  t .  3, n r  59 76, 136 i 242.
17 C h o d z i  n i e w ą t p l i w i e  o  d w i e  k o p i e  t e g o  s a m e g o  d o k u m e n t u :  C D W a r m . ,  t ,  2, n r  264

1 G e r u l l i s ,  s. 34.
18 C D W a r m . ,  t .  1, n r  208; t .  2, n r  2Î2 1 348 (z u w a g a m i  w y d a w c y ) ;  t .  3, n r  330; p o r .  

G e r u l l i s ,  s . 52.
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polskiej nazwy pospolitej „kobyla” a jak  wiadomo nam  z innych źródeł 
nazwa ta  została zapożyczona w form ie kobbel itp. do języka niemieckiego 
w państw ie  krzyżackim. W tej sy tuacji nazw a K obb e lb u d e  jes t  niemiecka 
i nie  m a nic wspólnego z Prusam i. Do nazwy C abu la  w arto  dodać, że pojawia 
się ona już w  oryginalnym  dokumencie z 1254 roku  jako Caba l  m aior i C haba l  
minor. Chodzi o odnogi ujściowe Wisły, znane też z 1309 roku, a położenie 
w ich sąsiedztwie innej odnogi zwanej Gans 20 nie pozwala wykluczać możli
wości, że chodzi o hydronim y, u tw orzone od określeń zwierząt (ze względu 
na łąki służące do wypasu?). W pobliżu leżał też gród Przem ysław  z wiślaną 
odnogą Przem ysław ą, co nie jest bez znaczenia d la  in te rp retacji  etnicznej 
pozostałych hydronimów , biorąc jeszcze pod uwagę duże tempo zmian hydro 
graficznych na tym  terenie, do 1309 roku należącym do Pomorza Gdańskie
go 21.

Do hasła gay l is  „b ia ły” (s. 131 n.) można dodać sporo zapisów, dotyczą
cych wsi G ajle  niedalego Braniewa, jak  np. c a m p u m  G ay le  (1301), Gain  
(1320, w ty tu le  kopii: Gayle),  G ay le n  obok G a y l i n  (1334), Gayle  (1355, 1357) 
itd.22 In teresujące  w słowniku jes t  zestawienie faktów  tłum aczenia nazw tego 
typu  na terenie  M azur i Suwalszczyzny jako Biała. Tu można by uzupełnić 
też zapisy źródłowe nazw y G a y l i t e n  (1356) — dzisiejszych Gajlit  pod Kębło- 
wem  na W arm ii — m.in. o dane wcześniejsze: G a y l i te  (1346), G a i l i te n  (1350) 2S.

Obszerny a r ty k u ł  dotyczy w  słowniku Toporowa nazwy plem iennej Galin- 
dii (G a l in d o , s. 138—142). Z nieuwzględnionych przez A utora  zapisów źródło
wych wym ieńm y przede wszystkim Galens  (1253), Golenz  (1254), Golens  
(1257), G a la nd ia  (1257), G alandia  (1268), an Gatindische lant, von dem  landin 
G a l l in d in ,  dy von G a lyn d e n  (1326)s4. Z nazw  pochodnych czy pokrew nych 
można dodać — obok uwzględnionego przez Toporowa imienia biskupa 
w wizygockiej Hiszpanii G a l ind o  — także cas t rum  G a l in d i  (późn. Castigaleu) 
na tymże terenie  2S.

Nasz A u to r  ukazał różne koncepcje w sprawie  etymologii nazwy ple
miennej, sam opowiadając się za jej pochodzeniem od rdzenia ga l-  oznaczają
cego pojęcie krańcowości (w sensie zwłaszcza tery toria lnym , nie  wykluczając 
sensu egzystencjalnego, tzn. śmierci), co było tezą na jbardzie j upowszechnio
ną (przy sem antycznym  zrów naniu  G a l in d ia  — Ukra ina  i dodajm y: K r a j n a ), 
do czego dodaje jeszcze pojęcie te renu  nizinnego, bagnistego. Zdaniem  recen
zenta galindzkie tereny  sandrow e nie najlepiej pasują  do nazw y oznaczającej 
k ra j  nizinny i bagnisty, natom iast k rańcow e położenie Galindii w obrębie 
ziem Prusów  (jak i wschodnich imienników Galindów w  obrębie ziem ba łty j-  
skich) nie  ulega wątpliwości. Nie w ykluczałbym  porów nania  nazw y Galindii 
i celtyckich Galów. Nazwę Galicji (s. 140) można tu  p rzyrów nyw ać ty lko za 
pośrednictwem  nazwy miejscowej Hal icza  (Gal icza ), od k tórej ona niew ątpli-

19 G e r u l l i s ,  s .  52.
20 P r e u s s i s c h e s  U r k u n d e n b u c h ,  B d .  1—2, K ö n i g s b e r g  1882—1939 ( d a l e j  P r U ) ,  B d .  1, T .  1, 

л г  283; P o r .  d a l s z e  d a n e  o  s t o s u n k a c h  h y d r o g r a f i c z n y c h :  H .  B e r t r a m ,  D ie  p h y s i k a l i s c h e  G e 
s c h i c h t e  d e s  W e i c h s e l d e l t a s ,  w :  H ,  B e r t i a m ,  W .  L a  B a u m e ,  O . K l o e p p e l ,  D a s  W e l c h s e l - N o g a t -  
- D e l t a ,  D a n z i g  1924.

21 P o r .  J .  P o w i e r s k i ,  K s z t a ł t o w a n i e  s i ę  g r a n i c y  p o m o r s k o - p r u s k i e j  w  o k r e s i e  o d  X I I  d o  
p o c z ą t k u  X I V  w . ,  Z a p i s k i  H i s t o r y c z n e ,  1965, t .  30, z . 2 i  3.

22 C D W a r m . ,  t .  1, n r  111, 202, r e g .  n r  416; t .  2, n r  224, 261; t .  4, m* 1, s .  16.
23 I b i d e m ,  t .  2, n r  82 i 155.
24 P r U ,  B d .  1, T .  1, n r  268; 303, 331; B d .  1, T .  2, n r  10 i  280; C D W a r m . ,  t .  1, n r  230.
25 P o r  J .  P o w i e r s k i ,  U i o a g i  o  s t a r o ż y t n y c h  d z i e j a c h  z i e m  p r u s k i c h ,  Z a p i s k i  H i s t o r y c z n e ,  

1976; t .  41, z. 4, s . 130, g d z i e  d a l s z e  d a n e .
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wie pochodzi, ale z kolei ta  ostatnia, podobnie jak  nazwa hiszpańskiej Galicji, 
może mieć związek z Galami — Galatami. Prawdopodobieństwo przenikania  
w okresie lateńskim  grup celtyckich na północny wschód od K arpat,  b ada
cze już sygnalizowali, ale w w ypadku Galindii proste  uznanie nazwy za cel
tycką jes t  nieprawdopodobne, nie w ykluczałbym  natomiast, że chodzi o nazwę 
zachodnioindoeuropejską lub praindoeuropejską.

In teresu jąca  jest sugestia Toporowa o re in te rp re tac ji  poglądu Hartknocha, 
dotyczącym związku nazwy Galindów z prusk im  g a l l i n t w e y  „zabijać” (por. 
też s. 145 n.), jako wyraża jącym  świadomość wyniszczenia tego plemienia 
(s. 142).

Do hasła g ans, słusznie uwzględnionego tylko ze znakiem  zapytania 
(s. 134) można dodać, że wieś Gans  (zaginiona w okolicach Dobrego Miasta) 
poza 1388 rokiem  wzm iankowana jest też w dokumencie z 1366 r o k u 20, z po
danych zaś za Leydingiem  nazw z te renu  Mazur, utworzonych od tegoż rdze
nia, przynajm niej G an sho rne r  See, Ganszhorn,  Gąsiorowskie Jezioro (wszyst
kie odnoszące się do jednego obiektu) można z powodzeniem wyłączyć z nazw 
pruskich. Nie ulega wątpliwości, że nazwa jeziora jest w tórna  w stosunku 
do nazwy miejscowości (Gąsiory, G anshorn )  — ta  zaś wywodzi się od przy- 
domka rodzinnego czy nazwiska pierwszego właściciela, pochodzącego z okolic 
Tym aw y — w edług dokum entu  z 1.289 roku już przed połową X III wieku 
należącej do Teodoryka zwanego Ganshorn. N ajprawdopodobniej przydomek 
G anshorn  jest niemiecki, ale niem al równie możliwe, że chodzi o zniemczoną 
formę Gąsiora. Tym aw a leży w  strefie  osadnictwa mieszanego polsko-prus- 
kiego (w pasie pogranicznym  na północ od O sy )2:. W tej sytuacji również 
nazwy m azurskie  Gans B erg  — G ansken B e rg  — Gąska trudno  byłoby uznać 
za pruskie. T erytoria ln ie  i chronologicznie związane są z zasięgiem polskiego 
osadnictwa mazowieckiego. Bardziej skom plikowana jest sp raw a nazwy wsi 
Gans  na terenie  północnej W armii, wobec przytoczonej przez Toporowa an a 
logii kurońskiej (w w ypadku  jej jednak  nazwisko czy przezwisko Gansz  — 
Hansz  z XVI w. nie musi być identyczne z łotewskim apeltyw em  garis „pas
tuch”, bo może być pochodzenia niemieckiego) i prawdopodobieństwo p ru s
kiego pochodzenia wschodniopruskiego prowinicjonalizm u niemieckiego gan-  
n e r  „w yrobnik dniówkowy” (s. 154). Jeśli naw et przyjąć  wspomnianą ku roń- 
ską  nazwę osobową za rdzennie bałtyjską, a lternac ja  form  gans  — hans  
sugeruje  przyjęcie znaczenia „gęś” zgodnie z analogiczną a lte rnac ją  w języ
kach indoeurope jsk ich2S. Z języka pruskiego znamy jednak inne określenie 
gęsi. Nie można więc wykluczyć możliwości, że nazwa wsi Gans  na  północnej 
W armii jest jednym  ze śladów czternastowiecznego osadnictwa polskiego na 
tym  terenie, k tó re  acz rzadko, ale dawało się w tym  czasie stwierdzić tak  
daleko na  północy.

Z rdzeniem g a r -  Toporow połączył przede wszystkim dwie nazwy. Jedna  
z nich to nazwa dzisiejszych Gronit pod Olsztynem, dla k tó rej na js tarszy  
zapis ma formę G a ro n i th  (1334), co znajduje  też potwierdzenie w kilku  da l
szych wzm iankach (m.in. poza podanym i w haśle G a r o n i c h ) M. N a j

26 C D W a r m . ,  t .  2, n r  400.
27 P o r .  J .  P o w i e r s k i ,  P r o b l e m  p o l s k o - p r u s k l e j  g r a n i c y  n a  O s i e  a  o s a d n i c t w o  z i e m i  p l o -  

i r ę s k i e j ,  K M W ,  1977, n r  2, s .  158 n . ,  g d z i e  d a l s z e  d a n e .
28 P o r .  n p .  E . W a s s e r z i e h e r ,  K l e i n e s  e t y m o l o g i s c h e s  W ö r t e r b u c h  d e r  d e u t s c h e n  S p r a c h e ,  

L e i p z ig  1977, s . 75.
29 C D W a r m . ,  t .  2, n r  319.
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starszy zapis, bez pierwszej samogłoski, pochodzi zapewne dopiero z 1379 roku  
(G ru n i t th e n )30, gdyż zbliżone zapisy rzekomo z 1353 ro k u  były umieszczone 
(sądząc z teks tu  publikowanego) tylko w  ty tu le  k o p i i31. W publikow anym  
tekście jest form a Garranczen,  pozornie spraw iająca  w rażenie polskiej 
(Gorzęcin), wym agająca jakiegoś wyjaśnienia. Za polskością nie przem aw ia 
w każdym  razie wspomniany zapis G aron ich  (sugerujący polski fo rm at pa tro - 
nimiczny -ice), gdyż n iem al na  pewno to b łędny odczyt kopisty  zam iast 
G a ro n i th .  Druga natom iast nazwa G o r u w y ie n  — ze s tre fy  pogranicza polsko- 
pruskiego — jest najpraw dopodobniej p ru sk ą  substy tucją  fonetyczną polskiej 
nazwy Gorowice. Zw racam  w tym  m iejscu uwagę na a r ty k u ły  H uberta  
Górnowicza, dotyczące stosunku między nazwam i polskimi i pruskim i, w k tó
rych  mowa i o tej n a z w ie 32. Podane  dalej przez Toporowa zapisy nazw  
z g o r -  z dorzecza Wisły i dalej na  zachód są poza wszelką wątpliwością 
polskie, czego w słowniku nie zaznaczono. Należy do n ich  i nazwa Goryń, 
jak  w skazuje  kom plet zapisów źródłowych. Nie wyklucza to archaicznego 
ch arak te ru  nazwy, jej powiązań z toponimią tracką  i iliryjską, a może naw et 
przedsłowiańskiego substratowego („wenetyjskiego”, nadbałtyck iego)83. W ta 
kim razie w nazwach m iejscowych pruskich  ga r -  pojaw ia  się tylko raz  (w w y 
padku  galindzkich Gronit), jej wiarygodność potw ierdzać mogą przytoczone 
przez Toporowa przykłady używania  tego rdzenia  w  nazewnictwie z innych 
ziem bałtyjskich, ale zastanowienia w ym aga redukcja  samogłosek w  tym  
toponimie, w  czasie gdy wieś w  dalszym  ciągu pozostawała jeszcze etnicznie 
pruska.

Zaskakujący jest fakt, że Toporow, przedstawiając  pod rdzeniem  g a rd -  
również rzekom y p rusk i ga rd  „gród” (którego to w yrazu jednak  nie dokum en
tuje) nie wskazuje na  istnienie pomorskiego ga rd  jako prawidłow ego odpo
wiednika kontynentalnego polskiego gród. To postępowanie jest niezgodne 
z p rzy ję tym  przez tego badacza, k tó ry  w  słowniku s ta ra  się odszukać odległe 
naw et w yrazy pokrewne. Nasuw a się n ieodparte  wrażenie, że nasz A utor ten 
dencyjnie dąży do rozszerzenia zasobu toponimii p ruskie j kosztem północ- 
nopolskiej. Można to było zauważyć już w pierw szym  tomie słownika. P rz y 
wołanie w  słowniku p rusk im  nazw y typu  „Gardzień” bez podania ich pol
skiego c h arak te ru  mieści się w tejże tendencji Toporowa. W sprawie tych 
nazw (do k tórych  należy też, w brew  pozorom, p ierw otna nazwa miasteczka 
Gardeja  na  Powiślu) odwołujem y się do studiów Górnowicza 31.

Sądzę, że pod hasłem  g a r ian  „drzewo” (s. 163 nn.) — chociażby ze wzglę
du na analogię litewską g i r i a  „ las” należałoby uwzględnić nazwę jednej 
z ziemi pomezańskich Geria,  jak  również nazwę miejscową w tejże ziemi 
G irge ine  (z oddaniem  w edług m aniery  ortograficznej średniowiecznej przez 
literę „g” głoski „i”, a więc G i r i e i n e ) 35. Powiązanie G irg e ine  z wymienioną

30 I b i d e m ,  t .  3, n r  79.
31 I b i d e m ,  t .  2, n r  194.
32 P o r .  n p .  H .  G ó r n o w i c z ,  D a s  a I t p r e u s s i s c h e  S u f f l k s  - i t -  u n d  d a s  p o l n i s c h e  S u f f l k s  - t e 

i n  O r t s n a m e n  d e s  p r e u s s i s c h e n  P o m e s a n i e n s ,  Z e i t s c h r i f t  f ü r  S l a w i s t i k ,  1974, B d .  19, H .  2, s s .  
234—240.

33 P o r .  J .  P o w i e r s k i ,  G o r y ń .  Z  b a d a ń  n a d  s ł o w i a ń s k ą  p r z e s z ł o ś c i ą  P o m e z a n i i ,  P o m e r a n i a  
A n t i q u a ,  1979, t .  9, s .  164 n . ,  167 n .  i  p a s s i m .

34 Р о г .  n p .  H .  G ó r n o w i c z ,  G a r d e j a ,  w :  N a z w y  m i a s t  P o m o r z a  G d a ń s k i e g o ,  s .  206 n n . ;  
t e n ż e ,  C h a r a k t e r i s t i s c h e  s l a w i s c h e  t o p o g r a p h i s c h e  N a m e n t y p e n  i n  P o m o r z e  G d a ń s k i e ,  O n o m a -  
s t i c a  S l a v o g e r m a n i c a ,  1979, t .  12, s . 67.

35 D a n e  z e s t a w i a  R .  W e n s k u s ,  Z u r  L o k a l i s i e r u n g ,  s . 129 n .
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nazwą Geria  zdaje się rozstrzygać w ahania  Toporowa, czy łączyć Girge ine  
z łotewską nazwą G i r k u tu - k a in s , czy odczytywać rdzeń jako g i r ,  — (s. 234). 
P raw idłow a jest ewentualność druga. Słusznie więc przy  g a r ian  Toporow 
podaje też iw oga rge  — iw ega rge  („drzewo sowy puchacza”, co — wobec 
występowania w opisie granic — uznaję  nie za nazwę własną, lecz określenie 
drzewa, na  k tó rym  rzeczywiście w tym  czasie gnieździł się puchacz) i nazwę 
miejscową A u c t ig i r g e n —A u g s ta g i r re n ,  co można czytać odpowiednio iw oga -  
r in  i A u k t i g i r i e n  itp. In teresująca  jest mitologiczna in te rp retacja  stosunku 
między sem antyką  pruskiego g a r ia n  „drzewo” i słowiańskiego gora  „góra” 
(czasami też „las”) jako wyrażającego powiązania w ram ach podstawowego 
m itu  bałtosłowiańskiego (czy szerzej indoeuropęjskiego).

Rdzeń gars- ,  zdaniem  Toporowa, m a być poświadczony przez dwie nazwy 
miejscowe i ma analogie w łotewskim gârêa „wielki las, puszcza” i litewskim 
garsas. Nie jest to oczywiste. P ierw szy zapis pierwszej z nazw (Garzewo, pod 
Św iątkam i niedaleko Dobrego Miasta) nie pochodzi bynajm niej z 1347 roku. 
Podany przez Geruilisa zapis pochodzi bowiem nie z teks tu  dokum entu  z tego 
roku, lecz z ty tu łu  kopii tegoż aktu. Uwzględniona tam  forma Garsen  jest 
późna (XV w.). W tekście przekazaną dwu Prusom  celem lokalizacji wieś okre
ślona nazwą I i e y lg e j je ld e  (Heiligenfelde) — czy odzwierciedlała ona t łu 
maczenie dawnej hipotetycznej nazwy pruskiej, oznaczającej święte pole, nie 
wiemy. Wieś leżała, co zresztą sformułowano w yraźnie w dokumencie,' pod 
wsią Iieiligental („święta dolina”, dziś Ś w ią tk i)36. Chodziło więc o jakiś ośro
dek kultowy, n iew ątpliw ie jeszcze pogański. Wątpliwe, czy pasowała do tego 
nazwa, oznaczająca puszczę czy wielki las (święty gaj byłby raczej skrom ny 
w rozmiarach). Najstarszym  zapisem nazwy nieniemieckiej Heiligenfelde jest 
wobec tego forma G arczyn  (138 3 ) 37. Potem  spotykam y zapis G arzyn  (1392) 3S. 
P ierw otne  brzmienie nazwy najła tw ie j zrekonstruować jako G arczyn  lub 
G a rd z in  (czy Garczno),  co najła tw ie j byłoby uznać za nazwę polską w brzm ie
niu pomorskim s-. Nie wykluczone, że odnosi się tu  odmiejscowe imię osobowe 
A rndta  Garsenitz, k tó ry  uzyskał w 1412 roku praw a miejskie B r a n ie w a 10. 
Ta form a mogłaby być pseudopat.ronimiczną na bazie wcześniejszej topogra
ficznej. Nazwa polska mogłaby ukształtować się między 1347 rokiem, gdy 
wieś otrzymali Prusowie, a 1383 rokiem, w  okresie, w k tó rym  mogli zmienić 
się właściciele. Form y Garsen  — Garschen  odzwierciedlać mogły w p raw i
dłowy sposób proces zniemczenia nazwy. Dodanie przym iotnika Wielki 
(Maius) — jak  w ty tu le  kopii dokum entu  z 1347 roku S ta ry  (Alt) — było 
związane z powstaniem  posiadłości o analogicznej nazwie Garschen z p rzy 
m iotnikiem Mały (Klein) — dzisiejszego Gorzewka 41. Podana możliwość pol
skiego pochodzenia nazwy wym aga dalszej weryfikacji, ale jest co najm niej 
równie prawdopodobna, jak wywodzenie tej nazwy od rekonstruowanego na 
wątłej podstawie pruskiego rdzenia gars- .  W tej sytuacji rozważenia w ym a
gałaby też druga  podana przez Toporowa za Gerullisem  nazwa miejscowa 
Garseniken.  Wobec faktu, że jej zapis jes t  późny (1453), z okresu przewagi 
w tej okolicy (tzn. pod Piszem) osadnictwa polskiego, nie można wykluczać,

36 C D W a r m . ,  t.  2, n r  93.
37 P o r .  G c n i l l i s ,  S. 37.
38 C D W a r m . ,  t .  3, n r  265.
39 Z o b .  d l a  p o r ó w n a n i a  H . G ó r n o w i c z ,  C h a r a k t e r i s t i s c h e ,  s .  87.
40 C D W a r m . ,  t.  4, n r  1, s . 42.
41 I b i d e m ,  t .  2, n r  99 i 487, p r z y p i s y  w y d a w c y .
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źe także chodzi tu  o niemiecką substy tucją  nazwy polskiej. To przypuszczenie 
byłoby jednak  mniej prawdopodobne niż w w ypadku  nazwy Garzewa.

Obszerny i bardzo in te resu jący  jest a r ty k u ł  o term in ie  gasło  „dział 
(pola)”, w k tó ry m  można odnaleźć sporo cennych uwag, dotyczących posia
dania  ziemi i być może związanych z term inem  sp iaw  obciążeń podatkowych. 
A utor — nie bez podstaw  — opowiada się za rodzimym pochodzeniem apela- 
tywu (s. 169— 173).

Toporow (jak i G e ru l l i s42) nie sięgnąwszy do wyników badań  osadni
czych, ani nie  wykorzystu jąc  w tym  miejscu uw ag wydawców kodeksu 
warmińskiego, nie zdaje sobie sprawy, że zapisy nazw  tej samej miejsco
wości umieścił pod różnymi rdzeniami: ga ud -  i gaug-  (s. 174 n.). Chodzi
0 dzisiejsze G audyny pod Piotrowcem  niedaleko Pieniężna, odnotowane 
jako G a u d yn  (1324?), G auge in  (1326), G a u d yn  (1329), G aug ien  (1355), Gabien  
(1429, w ty tu le  kopii: G a w d e n ), Gawin.  (1434) i później G a u d e n 13. Zapis typu 
G a w in  świadczy, że form y typu  G auyem  należy odczytywać jako G a u je in  
(G a u j in ), pozostaje jednak  do wyjaśnienia w ym iana w nazwie ga ud-  i gauj-.  
W każdym  razie rdzeń ga ud-  jest o wiele lepiej poświadczony w toponimii 
pruskiej, niż g a u j -  lub gaug-.

W związku z hasłem  ged-, trzeba  się liczyć z tym, że także w  nagłosie, 
w wielu zapisach źródłowych, graficzne „g” oddaje dźwięk „ j” ; sytuacje 
odwrotne mogą być co najw yżej sporadyczne. Poza podanym i przez Autora 
pod tym  hasłem  zapisami z je d -  (s. 182 n.), badania  nad genealogią rodu 
C a n d e in 44 zupełnie jednoznacznie w skazują na  mieszanie w  ortografii ged-
1 jed - .  W tak im  razie niezbędne byłoby porównawcze potrak tow anie  także 
niewątpliwego pruskiego rdzenia jed - ,  podobnie" jak  uczynił to Toporow 
z ged-.  Ze spraw  szczegółowych warto  odnotować (co nie w ynika  jednoznacz
nie z danych Gerullisa), że dla wsi Gedauten  (dziś G ieduty  pod Bażynami 
i P ieniężnem na Warmii) istnieje w yraźny dowód pochodzenia nazw y m ie j
scowej od osobowej, w dokumencie bowiem z 1308 roku P ru s  Gedaute  o trzy
m uje  10 łanów bezimiennych, a z ty tu łu  kopii wynika, że chodzi o Gedauten,  
co potw ierdzają  dane topograficzne (opis położenia owych 10 łan ó w )45. Is tn ia
ła też (od 1352 r.) druga  wieś G edauten  (później Gedaiten)  na  Warmii, dzi
siejsze G iedajty  pod . Olsztynem niedaleko Jonkowa. P rzyk ładem  długo
trwałego odnotowywania fonetycznego je d -  przez ged-  mogą być zapisy wsi, 
noszącej w  czasach nowożytnych nazwę Jadden  (dzisiejsze Gady pod Bar- 
czewkiem na Warmii). W 1369 roku t P ru s  Gedethe otrzyma! do lokacji wieś 
Hohenfeld, a ty tu ł  kopii odpowiedniego dokum entu  określa, że chodzi o Ged-  
d e n 40, tak ą  nazwę nosiła także wieś w 1405 roku. Jeszcze w początkach 
XVII wieku odnotowano ją  jako G adden  47, ale stabilizacja ortografii p ro w a
dziła do nazwy nowożytnej z naglosowym „ j”-. Wobec małego prawdopodo
b ieństw a fonetycznego przejścia ged-  w j e d -  można spokojnie rekonstruować 
imię P rusa  z 1369 roku jako Jedet- , z odpowiednimi konsekwencjam i dla 
odtworzenia nazw y pruskie j wsi.

42 G e r u l l i s ,  s s .  36 i  38.
43 P o z a  z a p i s a m i  G e r u l l i s a  p o r .  z w ła s z c z a  C D W a r m . ,  t .  i ,  n r  234, 241; t .  2, n r  225 (z u w a 

g a m i  w y d a w c y ) ;  t .  4, n r  265 i  511.
44 P o r .  R .  W e n s k u s ,  D i e  g e n s  C a n d e i n ,  Z e i t s c h r i f t  f ü r  O s t f o r s c h u n g ,  1961, B d .  10.
45 C D W a r m , ,  t ,  1, n r  141,
46 I b i d e m ,  t .  2, n r  435.
47 Z .  G u i d o n ,  J .  P o w i e r s k i ,  R e w i z j a  ł a n ó w  w a r m i ń s k i c h  z  1617 т о ки ,  К  M W , 1970, n r  2, 

s. 274.
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Co do umieszczonych, w związku z, p rusk im  rdzeniem  ged-, imion 
w rodzaju  Gedike, God ike,  trudno  stwierdzić, k iedy m am y do czynienia 
z imieniem rdzennie prusk im  (od ged-  lub jed- ) ,  a k iedy  z p rzy ję tym  przez 
Prusów  popularnym  imieniem chrześcijańskim, używ anym  i przez Niemców 
i przez Polaków — „ Gedeon”  — w formie zdrobniałej z sufiksem -k- (np. 
polskie Gedko),  W każdym  razie bracia Prusow ie Gedeke  i H a n n ik e  (1364 na 
Warmii) zapewne w obu w ypadkach noszą imiona pochodzenia ob ceg o 48, 
a bracia  stryjeczni P rusa  Ged ike  m ają  imiona Gunthe, Namir, W arpune, 
Sander, T arpe  i Coitite (1349) 4S, z k tó rych  przynajm niej Sander  jest niemiec
kim  skrótem  imienia Aleksander, co w skazuje na możliwość, że Ged ike  jest 
pochodzenia obcego. Rodzina m iała  kontak ty  z ludnością ziemi chełmińskiej 
(sam Ged ike  pisał się z Mózgowa n a  tym  terenie), jest więc też praw dopo
dobne, że N a m i r  był imieniem zapożyczonym od Polaków (wśród k tórych  na 
ziemi chełmińskiej często występowało imię N iem ie rza ) .  Chodzi tu  o znaną 
rodzinę Tungenów. Podobnie członkowie jednej rodziny pruskie j z W arm ii 
noszą imiona G ed ike , Genderik , Thideric, Bundiko, Bartholom eus i Johannes 
(1361) 50. W tym  zestawie dw a ostatnie imiona są chrześcijańskie, trzecie — 
pochodzenia niemieckiego, drugie — albo także niemieckiego (H e in d e n r ic h ) 
albo słowiańskiego (Jendrzych),  a więc Ged ike  mogło być imieniem  zapoży
czonym. To samo dotyczy imienia God ike  (uwzględnionego w  słowniku pod 
hasłem  god-,  s. 272), k tó re  z całą pewnością było skrótem  imienia G od fr ied ,  
jak  można łatwo przekonać się przeglądając dane  źródłowe o Niemcach 
i Polakach noszących zdrobniałe imiona Godeke  itp. Wywodzenie tych ostat
nich z zasobu imiennictwa pruskiego jest nieporozumieniem. Sufiks zd rab 
niający  -eke  występuje  powszechnie także na  terenach odległych od P ru s  
(np. w użyciu u Niemców z Połabia), a zapisy -eke  i - i k e  często oddają też 
słowiański sufiks dem inutyw ny -ko. W zajem ny stosunek obu (niemieckiego 
i słowiańskiego) wym aga jeszcze dokładnego zbadania, ale w żadnym  w y
padku  nie chodzi tu  o zapożyczenie pruskie.

Odosobiony zapis nazwy miejscowej Gege law ckenn  nie może być porów
nyw any  z l itewskim  Gege itp. i związany z rdzeniem  geg-, bo tak  późniejsza 
nazwa te j  samej miejscowości (Jeglacken), jak  i przewaga zapisów (wcześniej
szych!) w  formie Jcg e la w ke n  i t p . 51, wskazują, że chodzi o rdzeń jeg- ,  dla 
którego także można znaleźć korespondencje w  innych językach bałtyjskich.

In teresu jące  są rozważania A utora  i przytoczone dane porównawcze, 
dotyczące wyrazów ge y tko  i  ge its  „clileb” (s. 193 nn.), gelso „żelazo” 
(s. 200 nn.), genno  „żona, kobieta, gospodyni dom u”, (s. 207 nn.), g e rb t  „ m ó 
w i ć "  (s. 217 nn.) i rekonstruow ane gentars  „bursztyn” (s. 211 nn.). Mają one 
duże znaczenie dla dziejów leksyki słowiańskiej (w tym  polskiej) i w prow a
dzają w szersze zagadnienia indoeuropeistyki.

Jeśli J a n  Gerdis ,  sołtys w Trąbach  niedalego B ra n ie w a 52, nosił istotnie 
przydomek pruski, a rzeczywiście może to sugerować zebrany  przez Topo
rowa pod rdzeniem  ge rd -  zasób nazw własnych pruskich, litewskich i ło tew 
skich (s. 219), uzyskalibyśm y jeszcze jeden pośredni dowód znacznej n a  te re 
nie W armii roli P rusów  we wsiach na praw ie  niemieckim. Nie można jednak

48 C D W a r m . ,  t .  2, n r  366.
49 I b i d e m ,  n r  148.
50 I b i d e m ,  n r  315.
51 P o r .  c h o c i a ż b y  G e r u l l i s ,  s . 51.
52 C D W a r m . ,  t .  3, n r  80.
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wykluczyć możliwości, że Gerdis jest niemieckim patronim icznym  dopeł
niaczem, a zbieżność fonetyczna z balty jsk im i nazw am i w łasnym i p rzypad
kowa. Zupełnie niepewna jes t  rekonstrukc ja  rdzenia g e rk -  na  podstawie 
imion Gerko, G erke  i  pochodnych nazw miejscowych, bowiem m imo analogii 
w toponimii litewskiej (s. 220 n.) bardziej prawdopodobne może być zdanie, 
że wspomniane imiona są zapożyczonymi z niemieckiego lub polskiego zdrob
nieniami niemieckiego imienia G erha rd .  Zauważmy, że na W arm ii w 1346 roku 
występują  Prusowie G erko,  Hanke, Kunko, M atheus i Andress, synowie W al
tera. Są to wszystkie imiona niemieckie (bo np. K u n k o  to zdrobnienie od K o n 
rada)  i ogólnochrześcijańskie6S. Sądzę, że in teresujące  byłoby przytoczenie 
imienia P ru sa  G erg io  (1355, fo rm a w  dopełniaczu 54, p rzy  używ aniu  przez in 
nego Prusa  imienia Georga,  1369 r. 56), jako przyk ładu  fonetycznej substytucji 
imion przejętych od Niemców.

W znanych publikacjach źródłowych nie udało nam  się zweryfikować 
podanego przez A utora  za G erullisem  zapisu Ge.rm (1293) d la  późniejszych 
miejscowości G e rm e n  (pod hasłem  ge rm -,  s. 221). Chodzi o dzisiejszy Jaro^ 
mierz niedalego Klasztorka w pobliżu Kwidzyna. W edług dostępnych recen
zentowi źródeł w 1302 roku  leżały tu  dobra  H erm ana  G akonow icza  (Jakono-  
w ic a l ) .  Miejscowość nosiła później nazwę G e rm e n  lub Ja ro m ie rz ;  jej nazwę 
przeniesiono też na jezioro Kucki, odnotowane w latach  1393— 1394 w  ty tu le  
kopii dokum entu  z 1388 roku jako G erm or .  Porów nanie  nazwy niemieckiej 
(G e rm or ,  G e rm e n ) z polską wskazuje, że zapisy niemieckie należy odczyty
wać z pierwszą głoską „ j”, a nazwa najpraw dopodobniej pochodzi od spolszczo
nej wersji  imienia H e rm a n  (Je rzm a n ), skojarzonego następnie z imieniem 
J a r o m i r  ss. Najprawdopodobniej więc nazwa miejscowa nie jest pruska, 
a z całą pewnością nie m a związku z rdzeniem g e rm -.  W takim  razie wzrasta 
prawdopodobieństwo, że pozostałe nazwy typu  G e rm y n y n ,  G e rm a y n  — 
G irm e in ,  G irm ow (np. 1299) 57 — Germ au, Germe — Gir me itp. pochodzą od 
tego samego rdzenia, zapisywanego jako germ - i g i r m -  (o tym  ostatnim 
s. 243).

Z dalszych haseł, k tó rych  dokum entację  źródłową można rozszerzyć, 
za trzym ajm y się przy  g im -  (s. 237). Nazwa jeziora G im m e r  (1348) była  w ie
lokrotnie zapisywana od 1355 roku w form ie G y m m e r  58. Od niej pochodzi też 
nazwa wsi Gros G e m m e rn  i Klein G e m m e rn  (dzisiejsze G am erki W ielkie 
i Małe nad Pasłęką, niedaleko Olsztyna). Nie zauważyłem  nigdzie w słowniku 
uwzględnienia podobnej nazw y rzeczki, k tórej zapisy w edług Gerullisa  brzmią 
G a u m i r  (1290) i Gaum ere  (1308). Idzie o rzeczkę, płynącą pod S tygajnam i 
i Giedutam i na  północnej W armii, odnotowaną także pod nazwam i G a m ü r  
(1285) i G am m ere  (1308) 6S. Do językoznawców należy rozstrzygnięcie, czy 
chodzi o nazwę od tego samego rdzenia. W każdym  razie jej zapisy znane 
są tylko z późniejszych kopii dokum entów, w ystaw ionych pod wspom nianym i

53 I b i d e m ,  t.  2, n r  60.
54 I b i d e m ,  n r  217.
55 I b i d e m ,  n r  435.
56 P o r .  i n f o r m a c j e  o  d a n y c h  ź r ó d ł o w y c h :  J .  P o w i e r s k i ,  O s a d n i c t i a o  n a d  ś r e d n i ą  G a r d ę p ą .  

Z e  s t u d i ó w  n a d  p o l s k o - p r u s k i m  p o g r a n i c z e m  e t n i c z n y m  w  p o ł u d n i o w e j  P o m e z a n i i ,  R o c z n i k  
E l b l ą s k i ,  t .  8, 1979, s . 33—38.

57 P r U ,  B d .  1, T .  2, n r  718 i  765.
58 C D W a r m . ,  t .  2, n r  221; t .  3, n r  92; 349; p o r .  t e ż  u w a g i  w y d a w c y  d o  C D W a r m . ,  t .  2, n r  

221 i  226.
59 G e r u l l i s ,  s .  37; p o r .  t e ż  n p .  C D W a r m . ,  t .  1, 84 i  141.
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latami. Dla jeziora G ym e  (przy dawnej granicy W arm ii z Mazurami) można 
dodać zapis G y m e n  z 1428 r.60. Odnosi się on i do w s ;. Były to wszystko 
nazwy wodne; nazwy osad miały ch arak te r  w tórny. Odróżnia się pod tym  
względem nazwa osiemnastowiecznego fo lw arku  G im m e rn  pod Kolnem  nie
daleko Reszla 61, k tó ra  jednak jest późna.

Słusznie Toporow ma wątpliwości co do rekonstrukcji  rzekomego p r u 
skiego w yrazu g in te l is  (wołacz: ginte le).  Podstaw ą rekonstrukcji  była  odno
towana przez H ieronim a Małeckiego pruska  fraza Kails naussen gnigethe,  
m ająca oznaczać zw ro t sk ierow any do zmarłego, w tłum aczeniu na  niemiecki: 
ich tr incke d ir  zu, unser freundt. Lucas Dawid zastąpił gn ige the  przez geigete,  
a H artknoch — przez gpgenethe  (s. 241). Od tych form  do g in te le  prowadzić 
mogła tylko daleko idąca koniektura. Gdyby zawierzyć formie, podanej przez 
Hartknocha, nasuwałoby się znacznie prostsze wyjaśnienie, że chodzi o p ru 
skie zapożyczenie w yrazu gegenote, k tó ry  np. w niemieckim spisie p raw a  
polskiego w  tzw. Księdze E lb lą sk ie j  oznacza! wspólnotę („opole”) c2, a jest 
blisko spokrewniony ze współczesnym Genosse, oznaczającym pierwotnie 
wspólnika w  wypasie bydła czy wspólnika w  ogóle, dziś zaś — towarzysza 63. 
Różnica w  stosunku do przyjaciela (freundt) nie jest istotna. Zm iana sem an
tyczna od gegenote  „wspólnota” do pruskiego gygenethe  „członek wspólnoty, 
przyjacie l” jest przy zapożyczaniu w y iazu  dość. prawdopodobna. Możliwe też, 
że drugie  „g” w om aw ianym  wyrazie prusk im  należy czytać jako dźwięk „ j”, 
rekonstruu jąc  cały term in  w formie zbliżonej do g i jne te  lub geinete,  a więc 
jako pokrew ny z pruskim  g inn is  „przyjaciel” (o k tó rym  s. 238 nn.). Tu 
mogłaby należeć też form a Małeckiego jako ewentualn ie  pomyłkowo zapisana 
gn ige the  zam iast gingethe  (g i r . ie te?).

W arto zauważyć, że wspomniani pod hasłem  g lab -  (za Kozierowskim) 
G lab una  i jego syn (G la b u n o w icz ) należą do odgrywającej znaczną rolę poli
tyczną na Pom orzu Gdańskim, w  drugiej połowie XIII w ieku rodziny, pocho
dzącej z Pomezanii, k tórej członkowie nosili imiona Wajsil, G labuna,  Diwan 
(Siwan) i Ramota 6). Na W arm ii z imieniem G lab una  spotykam y się na p rzy 
k ład  w  1365 r o k u 65. Z W arm ii też pochodzi większość podanych przez Topo
rowa zapisów imion od rdzenia g la n d -  (s. 258), ale przyję te  za Stanisławem  
Rospondem zdanie, że imię G lande  (w 1517 r.) jest polskie, należy uznać 
za zupełnie dowolne. W ystępujący wówczas chłop P e te r  Glande  jest nie
znanej narodowości (jego bra tem  był Gregor Knobel) — przydomek czy d r u 
gie imię Glande  mógł odziedziczyć po pruskich  im iennikach z XIV—XV wieku 
lub otrzymać od wspomnianej w  słowniku wsi G lan den  (dziś Glądy niedaleko 
P ien iężna)66.

Poza znanym i Gerullisowi i za nim Toporowowi nazwam i miejscowymi 
pochodzącymi od tegoż rdzenia, istniała  też na  W arm ii wieś G lad em an sdo r j  
(1366) — G la n d e m a n sd o r j  (1399)E7, dzisiejsze Zalbki pod Dywitami niedaleko

60 P o r .  n p .  C D W a r m . ,  t .  4, n r  258.
61 P o r .  J .  F .  G o l d b e c k ,  V o l l s t ä n d i g e  T o p o g r a p h i e  d e s  K ö n i g r e i c h  P r e u s s e n ,  T .  1, L i e f .

2. H a m b u r g  1967, s . 62.
62 N a j s t a r s z y  z w ó d  p r a w a  p o l s k i e g o .  W y d .  J .  M a t u s z e w s k i ,  W a r s z a w a  1959, z o b .  p r z e z  

i n d e k s  n a  s .  258: g e g e n o t e .
63 E .  W a s s e r z i e h e r ,  o p .  c i t . ,  s . 81.
64 P o r .  i n d e k s  w  P o m m e r e l l i s c h e s  U r k u n d e n b u c h .  B e a r b .  v . M . P e r l b a c h ,  D a n z i g  1882.
65 C D W a r m . ,  t .  2, n r  380.
66 P o r .  M i k o ł a j a  K o p e r n i k a  L o k a c j e  ł a n ó w  o p u s z c z o n y c h .  W y d .  M . B i s k u p ,  O l s z t y n  

1970, SS. 77 i 81.
67 P o r .  n p .  C D W a r m . ,  t .  2, n r  406; t .  3, n r  345.
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Olsztyna, z nazwą niew ątpliw ie niemiecką, ale najpraw dopodobniej od h y b ry 
dalnego prusko-niemieckiego imienia (przydomka) G lan dm an n .

Z następnych haseł w arto  zwrócić uwagę czytelnika na  wyraz gleuptene  
„odkładnica”, ze względu na związek z prob lem atyką  podstawowej dziedziny 
gospodarki P rusów  (s. 263 nn.), podobnie jak  w  grand is  „pierścień” (s. 288 n.) 
oraz na gles(um),  określenie bu isztynu w języku starożytnych mieszkańców 
Prus, Aistów (według Tacyta). Toporow skłonny jest uznać ten term in  za 
p rusk i (s. 261 n.). Byłby to, obok genturs,  drugi w yraz oznaczający ten  popu
la rn y  surowiec. Stopień prawdopodobieństwa związania obu z językiem p ru 
skim jes t  mniej więcej równy. Nasuwa się pytanie, czy w tym  języku nie są 
one równego pochodzenia: gen la rs  ma bliskie analogie wschodniobałtyjskie 
(słowiański j a n t a r  m a być zdaniem  A utora  pożyczką bałtyjską), zaś gles-  ma 
analogie germ ańskie  i być może zachodniosłowiańską, mógłby więc być po
chodzenia substratowego („wenetyjskiego”, nadbałtyckiego?).

Rdzeń g lo t -  podany jest jako niepewny (ze znakiem  zapytania), gdyż 
b rak  dla niego analogii, a podstawą rekonstrukcji  jest wyłącznie nazwa 
G lo t to v  (Głotowo pod Dobrem Miastem). Podobnie tylko nazwa błota Glode  
może poświadczać rdzeń g lod -  (s. 267 i 266). W związku z tym, że od 1290 roku 
poświadczone jest kom ornictwo głotowskie (późniejsze dobromiejskie), nazwa 
G lo to w a  i u tworzony od niej p rzym iotnik  występują  w źródłach bardzo czę
sto, ale różnice widać tylko w formie sufiksu (-cuiensis  dla przymiotnika, 
-ou ia , -ov, o w  itp. dla nazwy), zaś tem at niezmiennie występuje jako G lo t -  
lub G lo t t -  ss. Mimo mnogości zapisów nie można zupełnie wykluczyć możli
wości, że form a raz u trw a lona  kance lary jn ie  u trw aliła  się bez względu na 
jej poprawność.

W związku z szeroko przedstaw ionym  apelatyw em  g lum be  „samica je le 
nia, łosia” (s. 268 nn.) nasuw a się pytanie  o ewentua lny  stosunek z polską 
klem pą o zbliżonej semantyce.

Jedynym  rep rezen tan tem  rdzenia g n a t -  jest nazw a G n a tyn n e  (s. 270). 
Umieszczona przez Gerullisa wśród nazw m iejscowych nie ma tu  dalszego 
p o tw ie rd zen ia69. Podejrzewam, .że chodzi o określenie posiadłości w edług 
posiadacza, gdyż -yn ne  w  tej nazwie może być typow ym  niemieckim sufik- 
sem, przy  pomocy którego tworzono określenia kobiety od imienia męża 
(Gnat ,  co wobec występowania w okolicach Elbląga można by najła tw ie j in te r 
p retow ać jako przydomek polski, albo przy rekonstrukcji  Gnade-  jako nie
miecki). Nie jest to pewne, ale p ruski ch arak te r  rdzenia jest także wątpliwy. 
Jedynym  także poświadczeniem dla g n ib -  jest nazwa miejscowa G nyp s te in  
później K n ip s te in ,  dziś K nipy niedaleko L idzbarka (s. 270 n.). Pruskość tej 
nazwy nie jest oczywista, mimo iż pozornie zamieszczenie jej w dokumencie, 
z 1346 roku, dla niejakiego Licocena (sądząc z imienia — Prusa) i określenie 
wówczas przez nią pola (campum), może za tym  przemawiać. Także jeszcze 
w  1390 roku we wsi G n yp s te in  lub G n ip s te yn  mieszkali wolni pruscy 7°, 
a przejście do form y K n ip s te in  71 może być wynikiem  substytucji i ew entua l
nie  adideacji w trakcie  germanizacji. Z drugiej s trony położenie w  sąsiedz
twie ośrodka władzy — L idzbarka — czyni prawdopodobnym  wczesne

68 C D W a r m . ,  t .  1, n r  86 b ,  165, 167, 177, 178, 185 1 w i e l e  i n n y c h  ( t a k ż e  w  n a s t ę p n y c h  t o 
m a c h ) .

69 G e r u l l i s ,  s .  43.
70 C D W a r m . ,  t .  2, n r  58; t .  3, n r  242.
71 2 .  G u i d o n ,  J .  P o w i e r s k i ,  R e w i z j a ,  s . 279.
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powstanie tu  nazw y niemieckiej, naw et na  określenie pola, a na  niemiecki 
ch arak te r  nazwy mógłby wskazywać człon s te in  (zamiast pruskiego -s t -e in -)  
„kam ień”, częsty w topnimii niemieckiej, pasujący do pierwszego członu nie
mieckiego kne ip - ,  k n ip - ,  oznaczającego coś ostrego lub  zgiętego. Nie ma też 
potrzeby wyprow adzać wschodniopruskiego gwarowego gn ibbe ln ,  gnabbe ln ,  
gnöbbe ln , gn abbe rn  „gryźć, dz iuraw ić” od w yrazu  pruskiego, kryjącego się za 
nazwą G nyps te in ,  pokrewnego litewskiem u g n ÿ b t i ,  g n à ib y t i  „szczypać”, sko
ro  w  niem ieckim  istn ie je  w yraz  k n ab b ern  „szczypać”, a różnica wobec poda
nych form wschodniopruskich (dźwięczność — bezdźwięczność „k” i n aw et „b ”) 
mieści się w  ram ach  różnic fonetyki dialektów niemieckich. Na tej podstawie 
nie można też wykluczać możliwości, że G n ip -  i K n i p -  w  om awianej nazwie 
są w yrazem  a lternacji  fonetycznych w ew nątrz  niemczyzny. W arto też w ska
zać na  nazwiska mieszczan braniewskich: np: K o n ico  K n y p e r  (1377) czy P e te r  
K n e i p i r  (1410)72, k tórych  niemieckie pochodzenie t rudno  podważać.

Po wyłączeniu z nazw  dokum entujących rdzeń god-  (s. 272), zdrobniałych 
imion pochodzących od niemieckiego G o d j r ie d ,  pozostałe nieliczne można za 
Toporowem odnieść do gud- ,  ale m usim y liczyć się także z możliwością, że 
chodzi o graficzną (a nie fonetyczną) odmianę jod - .  Nie sądzę, by zasadne 
było przytaczanie w słowniku pruskim  rdzenia go ib -  na  podstawie wyłącznie 
nazwy Golb ice  w  Łęczyckiem (s. 273), bo możliwe są inne in te rpretacje  tej 
nazwy. Należy zresztą przy  nazwach z tego te ren u  sięgnąć do pełniejszej do
kum entacji  źródłowej S tanisław a i S tanisława M ariana  Z ajączkow skich73.

Do nazw pod gra is -  obok imienia osobowego G ra ysu n  można by dodać 
przydom ek H annika  G ra y s te n ik  na W armii, jest jednak  możliwe, że G ra ys te -  
n i k  jest wcześniejszą form ą nazwy wsi C rusendo r f ,  w  której H anniko i jego 
b ra t  Mikołaj byli sołtysami do 1396 roku  71, i jest prawdopodobne, że tę nazwę 
należy rekonstruow ać  jako Krapstenilc — podobnie miejscowość Craiselauken 
na Sambii była odnotowana raz jako Gra se lauke  7S. Może więc i odosobnione 
imię G ra ysu n  należałoby zaliczyć do rdzenia k ra is -  albo k raus-?

Słuszność łączenia nazw  od rdzenia g ra u d -  z określeniem  lasu liściastego 
(gaju) grande  (s. 291 n.) po tw ierdzają  dane źródłowe z te renu  W armii. 
W zm iankowane w  1366 roku  40 łanów  w  gaju  W um m erithen  to w edług kopii 
odnośnego dokum entu  późniejsza wieś G ra w d e n  (potem G ra u d e n  i wreszcie 
G ra d tken ,  dziś G radki między L idzbarkiem  a O lsz tynem )76. W 1376 roku 
Gradki określono jako G ra w d e k a y m e  czyli Grunenberg .  D ruga z tych  nazw 
została przeniesiona przez właścicieli z G runenbergu  niedaleko B raniew a 
(dziś Gronkowo), ale przeniesienie to było zapewne m otyw ow ane przez zieleń 
ga ju  W um m erithen. W 1376 roku z nie zasiedlonej części gaju  nadano kolejne 
9 ł a n ó w 77, ale i tak  resztki lasów u trzym ały  się na  pograniczu kom ornictw  
dobromiejskiego i barczewskiego.

Rdzeń g re b -  nie m a poświadczenia źródłowego w  języku pruskim , bo
wiem można wątpić, czy nazwa Grzebska  i pochodne (1325, rzeka Grebiske,  
1345, las G re b isken  czy — jak  w opublikowanym  tekście — Grebisco  78) była

72 C D W a r m . ,  t .  4, n r  1, s .  18; n r  3, s . 61.
73 S .  Z a j ą c z k o w s k i ,  S .  M . Z a j ą c z k o w s k i ,  M a t e r i a ł y  d o  s ł o w n i k a  g e o g r a f i c z n o - h i s t o r y c z -  

n e g o  d a w n y c h  z i e m  ł ę c z y c k i e )  i  s i e r a d z k i e )  d o  Ш 0  r o k u ,  c z .  1—2, Ł ó d ź  1966—1970.
74 C D W a r m . ,  t .  3, n r  311.
75 G e r u l l i s ,  s . 71 n .
76 C D W a r m . ,  t .  2, n r  396.
77 I b i d e m ,  t .  3, n r  23.
78 P r U ,  B d .  3, K ö n i g s b e r g  1944, n r  613.
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pruska. Po raz p ierw szy spotykam y nazwę Grzebska w falsyfikacie mogileń
skim rzekomo z 1065 roku, ale którego dane odnoszą się najostrożniej biorąc 
do X I—X II wieku. Grzebsk należał wówczas do głównych grodów Mazowsza, 
a jego nazwę odnotowano jako G re b e zco 7S. G ród m a potw ierdzenie  w  d a
nych archeologicznych. F o rm an t nazw y można odtworzyć jako topograficzny 
bsk- ,  n ie  m a  też żadnego powodu, by odrzucać związek tem a tu  z polskim 
„grzebać” (por. „grzebień”). Nie wyklucza to analogii bałty jsk ich  (wobec 
wspólnoty bałtosłowiańskiej). Zbędne w ydaje  się też w yodrębnienie  rdzenia 
g r e l -  (s. 300), gdyż p rusk ie  pochodzenie jedynej wymienionej — nazwy osobo
wej G re l le  — jest wątpliwe. Niemal pewne, że np. Claus G re l le ,  od 1361 roku 
mieszczanin b ra n ie w sk ia0, był Niemcem, a w  języku niemieckim istniał i is t
nieje p rzym iotnik  gre l l .

In teresujące  są wyw ody Toporowa pod hasłem  gr in s -  (s. 312). A utor 
wskazuje, że nazwy miejscowe oraz apela tyw  gr ins is  (z dokum entowego opisu 
granic) oznaczają granicę lub graniczne błota. A pelatyw  jest pożyczką sło
wiańską. Wobec pochodzenia danych z Sambii uważam  jednak  za możliwe 
pośrednictwo niemieckie. Wiadomo, ze do języka niemieckiego na terenie  
państw a krzyżackiego zapożyczono odpowiedni polski te rm in  w formie g r e n i -  
tze, grentze  już w XÎII w ieku sl. Fo rm a  z gren -  zam iast ogólnosłowiańskiego 
g ra n -  w skazuje  na  źródło zapożyczenia do niemieckiego i pośrednio lub bez
pośrednio do pruskiego: tendencja  do przejścia ra -  w  re-, chociaż niem al 
ogólnopolska, przeważała na  terenach  północnopolskich 82.

Ostrożności w ym agają  nazwy, zebrane  pod hasłam i g r is -  i gr is(e) l  
(s. 313 n.). W skazuje na. to p rzyk ład  warm ińskich  Gryźlin na  południe od 
Olsztyna. W ty tu le  kopii dokum entu  na  m łyn  z 1356 roku, m am y tu  nazwę 
G rese lynk ,  zaś dokum entu  na  wieś z 1358 ro k u  — G re ze lyn k  83. Długo u trzy m y 
w ały  się form a G r is l in g ,  potem  — może pod w pływem  polskim — zastąpiona 
przez G r ie s l ie nen  (zniemczenie w stosunku do G r y z l i n y l ) .  N a  podstawie 
gołych zapisów nazwy można by rekonstruow ać rzekom ą p ru sk ą  nazwę p ie r 
w otną  z form antem  - in g  od drugiego z wym ienionych rdzeni. W istocie osadź
cami m łyna i wsi byli Niemcy. Osada n iem al na  pewno została założona na 
surow ym  korzeniu: m łyn w dokumencie z 1356 roku był bezimienny, wsi n a 
dano początkowo (w 1358 roku) nazwę W esintal (Wiesental). W tej sytuacji 
jest jasne, że nazwa pochodzi od niemieckiego Griess  „kasza”, co jest zrozu
miałe, jeśli u trw a liła  się na jp ie rw  dla m łyna  założonego wcześniej niż wieś. 
Nie oznacza to wcale, że uznajem y wszystkie podobne nazwy za niemieckie. 
W arto jeszcze zauważyć, że nazwa dopływu Drwęcy na pograniczu ziemi lu 
bawskiej i Ostródzkiego, przez Gerullisa odczytana w dokumencie z 1303 roku 
jako Grise lanos,  została przez wydawcę tego źródła podana w formie G rise -  
laucs  M. Pożyteczne byłoby sprawdzenie  oryginału.

Monża by  znacznie rozszerzyć dane, dotyczące ewentualnego rdzenia g r u n -

79 C o d e x  d i p l o m a t i c u s  e t  c o m m e m o r a t i o n u m  M a s o v i a e  g e n e r a l i s .  E d .  I .  С . K o c h a n o w s k i ,  
V a r s o v i a e  1919, n r  22.

80 C D W a r m . ,  t .  4, n r  1, s .  4.
81 P o r .  H .  j .  K a r p ,  G r e n z e n  i n  O s t m i t t c l e u r o p a  w ä h r e n d  d e s  M i t t e l a l t e r s .  E i n  B e i t r a g  

z u r  E n t s t e h u n g s g e s c h i c h t e  d e r  G r e n z l i n i e  a u s  d e m  G r e n z r a u m ,  K ö l n  —  W i e n  1972.
82 M . S u l i s z ,  S t a r o p o l s k a  f o n e t y k a  w  ś w i e t l e  m a t e r i a ł u  o n o m a t y c z n e g o  d o  X I V  w i e k u ,  

W a r s z a w a —W r o c ł a w  1976, s .  218 n n .
83 C D W a r m . ,  t .  2, n r  234 i  273.
84 U r k u n d e n h u c h  d e s  B i s t h u m s  C u l m .  B e a r b .  v .  C .  P .  W o e l k y ,  D a n z i g  1885— 1887, n r  156.

156.
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(s. 318), na terenie  P ru s  istniało bowiem kilka  miejscowości, noszących nazwą 
G ru n o w  — G r u n a w — G ru nau .  Od jednej z nich (w krzyżackiej Warmii) po
chodziło zapewne imią Prusa  G ru n a w  (z la t  około 1262— 1263), od drugiej (pod 
Elblągiem) — Szymon G ru nau ,  obaj wspomniani przez Toporowa. Liczne są za
pisy źródłowe nazwy miejscowości na  W arm ii (dzisiejsze Gronowo niedaleko 
Dobrego M ias ta)S5. Dane te nie wnoszą nic nowego. Gerullis opuścił te  nazwy 
w ogóle, widocznie t rak tu jąc  jako niemieckie, ale wspomniane odmiejscowe 
m iano Prusa  sugeruje  pruskie  pochodzenie, mimo b rak u  analogii w toponimii 
wschodniobałtyjskiej. Co do jednej nazwy uwzględnionej przy  rdzeniu  g r u n d -, 
można stwierdzić, że pole G ru n d a  wzm iankowane w  dokumencie nadania 
w 1287 roku posiadłości określonej w ty tu le  kopii jako G r u n d in  alias Cleusi- 
ten (czyli dziś K łusity  między Pieniężnem a Braniewem) jest identyczne 
z polem wzm iankowanym  w  1284 roku w  dokum encie dotyczącym później
szych Kiersin i Pasad. W kopiach tegoż ak tu  pole określono w jednej jako 
Grande,  w drugiej jako Graude  M. Sądząc z analogii za właściwą można uznać 
nazwę Graude,  a w tak im  razie rdzeń g r u n d -  nie ma w ogóle poświadczenia 
źródłowego. Nazwa C laus i ten  w żadnym  w ypadku  nie jest ka lką  (tłumacze
niem) nazwy pruskiej,  jak chciałby hipotetycznie Toporow, gdyż według 
dokumentów' z 1334 i 1342 roku była  związana z P ru sem  określanym  w  ten 
sposób 87. Powyższe dane przeczą też możliwości łączenia nazwy pola G ru nde  
(1287) z prusk im  g r u n ta n  „podstaw a”, co nie przeczy tezie, że ten  w yraz  jest 
pożyczką z niemieckiego g ru n t ,  nowożytnego G ru n d  (s. 319).

W dokum entacji rdzenia gu d -  (s. 323 nn.) zachowane zostało pomieszanie 
przez Gerullisa zapisów źródłowych, dotyczących wsi G o t tk e n  (Godki pod 
Wołownem niedaleko Olsztyna) i G e tk e n d o r f  (Gutkowo bliżej Olsztyna). 
Drugą z nich w  1352 roku o trzym ał dla lokacji niejako Godeke,  którego n a 
rodowości nie znamy, a imię może być tak  niemieckim, jak  p rusk im  skrótem  
od imienia Godfried. Nazwa wsi (G o d e k e n d o r j ) występuje  tylko w ty tu le  
kopii tegoż dokum entu, a następnie w 1363 roku jako G o tke n d o r f ,  w  1380 
jako G o d e ke n d o r j  j ,  potem jako G ö t tk e n d o r f  lub G e t k e n d o r f88. Zapisy źród
łowe jej nazwy nie odnoszą się więc do gud- .  Należy tu  natom iast nazwa wsi 
pierwszej. Początkowo w formie Gudicus, G u d ik u s  (potem też Gudekus)  ozna
czała ona jedną z ziem Galindów lub Pogezanów (zachodnia część późniejsze
go kom ornictwa olsztyńskiego)e9. M ajątk i wolnych Prusów, k tórzy  uzyskali 
przywileje w  latach  1346— 1355, stanowiły wieś, k tó ra  zachowała nazwę całej 
(daleko szerszej pierwotnie) ziemi: G u d e k u s 90. Nazwa G otken  pojaw iła  się 
później. Rozróżnienie i identyfikacja  obu wsi w ynika  z porównania  nazw, 
s t ru k tu ry  własnościowej (w Godkach byli wolni pruscy obok chłopów) 
i area łu  81.

W tymże haśle Toporow przekonująco rozszerza a rgum entację  na  korzyść 
tezy o pochodzeniu od g u d -  nazwy tery torium  plemiennego Pogezanów (Pa-

85 C D W a r m . ,  t .  1, n r  224 (b e z  n a z w y ) ;  t.  2, n r  102 i  375. i i n n e .
86 I b i d e m ,  t .  1, n r  64 i 76.
87 I b i d e m ,  t .  1, r e g .  n r  416; t .  2, n r  19.
88 P o r .  n p .  i b i d e m ,  t .  2, n r  185 i 347; t .  3, n r  102.
89 I b i d e m ,  t .  2, n r  53, 68, 108, 159, 179, 180, 186, 187, 319 i 487.
90 I b i d e m ,  t .  2, n r  64 i 226. P ó ź n i e j s z a  w i e ś  b y ł a  i t a k  m n i e j s z a  o d  z a s i ę g u  o w y c h  p r z y 

w i l e j ó w .
91 P o r .  Z .  G u i d o n ,  J .  P o w i e r s k i ,  R e w i z j a ,  s s .  268 i  270; S u m m a r i s c h e s  V e r z e i c h n i s s  d e s  

F ü r s t e n t h u m s  E r m l a n d  v o n  165S, Z e i t s c h r i f t  f ü r  d i e  G e s c h i c h t e  u n d  A l t e r t u m s k u n d e  E r m -  
l r .n d s ,  1880, N F ,  B d .  7, s s .  244, 247 i  248; J .  F .  G o l d b e c k ,  o p .  c i t . ,  s s .  62 i  63.



Drugi  tom słownika języka pruskiego 139

-gud ian) .  Autor w ykazał obfitość leksyki i toponimii związanej z tym  rdze
niem  na obszarach bałtosłowiańskich i poza nimi, zaliczając tu  między in 
nym i nazwę Gdańska. K rąg  sem antyczny rdzenia obejm uje  pojęcia lasu i za
rośli, te renu  bagnistego i — zapewne w tórn ie  — aspekt pejora tyw ny. Nazwa 
Pogezani i  wiąże się przede wszystkim  z Dojęciem lasów i zarośli (por. też 
pruskie  gud.de z tym  znaczeniem, s. 327 nn.), zbliżając się semantycznie do 
nazwy Pomezani i .  Zdaniem  recenzenta pokrewieństwo nazw  ziemi G u d iku s  
i te ry to r ium  plemiennego P agu d ian  sugeruje  przynależność pierwszej do d ru 
giej (zwłaszcza jeśli przyjąć, że główny ośrodek Pogezanii leża! także na  p ra 
w ym  brzegu Łyny, nieco dalej na północ od ziemi Gudikus). Sem antyczny 
związek nazw Pomezanii i Pogezanii potw ierdza też zdanie, że obie stanowiły 
pierw otnie jedno tery torium  plemienne. P rzy  okazji można zauważyć, że A utor 
nie uwzględnia haseł o P rusach  i plemionach pruskich  w S ło w n ik u  s ta ro ży t 
ności s łow iańsk ich .

Obszerne hasło dotyczy apela tyw u gu lb is  „łabędź” (s. 330—334). In te re 
sujące są zwłaszcza dane o pokrew ieństw ie  tego w yrazu znanego i z innych 
języków bałty jskieh  — z prasłowiańskim  (ale ograniczonym przestrzennie) 
к ъ 1 р ь ,  k l p b  o tym  sam ym  znaczeniu. Toporow z pracy Leydinga zna inden- 
tyczność nazw  G u lb en  — „Łabędź” z terenu  Warmii, znakomicie po tw ierdza
jącą sem antykę pruskiego gulb is .  W arto jednak  tu  odpowiednie dane uściślić. 
Osada w  G ulben (dziś Łabędź) na  terenie  ziemi Gudikus istniała już w 1374 ro 
ku, kiedy H anko de G u lb e n  o trzym ał sześciołanowy folw ark  m iędzy W ołow
nem  a Szałstram i skonfiskowany Hannikowi Lyttow. W XVI w ieku do 
posiadaczy tegoż folwarku, zwanego także Golben,  należało jezioro Labencz.  
W 1544 roku w zm iankowano 6 łanów  w G ulben,  w  1609 roku  łąki koło L a 
benz. W 1615 roku podano w  G olben  4 łany, w  1656 roku w G olb en  Labens  
6 łanów. Goldbeck w  XVIII w ieku także podał dwie nazwy: G o l b ie n i  Labens  92. 
Obie nazwy określały ten  sam  obiekt (folwark i jezioro), polska nazwa Ł a
będź była  tłum aczeniem  pruskie j z G ulb - .

Pod rdzeniem  g u m -  (s. 336 n.) jedyną „podkładką” toponomastyczną jest 
bydron im  G um ow e.  Ze względu na to, że chodzi o rzekę z pogranicza mazo- 
w iecko-pruskiego czy mazowiecko-jaćwieskiego, analogie wschodniobałtyjskie 
są bardzo ubogie zaś polskie dostatecznie bogate (a można by je jeszcze rozsze
rzyć, między innym i o nazw y miejscowe typu  G u m in o  np. z Polski środko
wej 93), nasuw a się podejrzenie, że i wspomniane G um ow e  wiąże się nie z ję
zykiem pruskim , lecz z kręgiem  toponimii zachodniosłowiańskiej, co jednak 
wym aga dalszej weryfikacji. Do rdzenia g u n -  można dodać natom iast nazwę 
jeziora G u n n e r  a4. Nie można też zrezygnować zupełnie z ewentualnej koniek- 
tu ry  na  j u n - .  Po trzebne jest też rozpatrzenie stosunku między nazwam i od 
g u n d -  i g u n t -  (s. 337 i 341), jak  również między imionami p ruskim i G un te  
itp. a niemieckim G ün the r .  Nie uwzględniono w słowniku wyjątkowego 
i niejasnego imienia osobowego P ru sa  G u n c t i 9ä, może błędnie zanotowanego 
zamiast G u n t t i .

In teresujące  są rozważania o czasowniku g u n tw e i  „gnać” (s. 341 nn.), p ro 

92 C D W a r m . ,  t .  2, n r  64, 226, 319 i  487 (z u w a g a m i  w y d a w c y ) ;  Z .  G u i d o n ,  J .  P o w i e r s k i ,  
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94 C D W a r m . ,  t .  2, n r  114.
95 I b i d e m ,  n r  89.
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wadzące raz jeszcze do zagadnień wspólnoty bałtoslowiańskiej, a szerzej — 
indoeurope jskie j .

Pod g u r -  (s. 345), jak  i pod g o r-  (s. 276) A utor uwzględnił jezioro G oryn ,  
nie informując, że mowa o nim  (Goryń, Goryńskie Jez.) także pod g a r -  
(s. 155). O hydronim ie tym  wspomnieliśm y już wyżej, podając w wątpliwość 
związanie go z toponimią pruską. Po wyłączeniu G o r y n ia  i G o ro w y te r i, a nie
wątpliwie i większości nazw  „górskich” z te renu  Mazur, pozostają ty lko  po
chodne od g u r -  m ające rzeczywiście analogie wschodniobałtyjskie.

Hasło g u r in s  „b iedny” (s. 346 nn.) jest ważne z p u n k tu  widzenia badań  
nad p rob lem atyką  społeczną.

Z innych haseł słownika w arto  zwrócić uwagę czytelnika na  wiążące się 
z prob lem atyką  wierzeń. Mowa jest tu  o G ard u n i l i s ie ,  opiekuńczym bóstwie 
dworów i folwarków' (s. 162 n.). Hasło enkopts  „pochowany” (s. 49 n.) może 
być interesujące  w  badaniach nad  obrządkiem  pogrzebowym. Przy  om aw ia
niu wyrazów' g rand ico  (s. 285 nn.), g r im ik a n  „p ieśń”, g r im o n s  „śpiew ając” 
(s. 308 nn.) i g ru m in s  „odgłos deszczu i bu rzy” (s. 317 n.) podaje Toporow 
in teresujące  spostrzeżenia o drzewie kosmicznym i bóstwie burzy. Z punk tu  
widzenia regionalnych dziejów W arm ii in teresujące  są dane pod hasłem 
g ï l v -  (s. 236 n.). Powołując się na  ro tę  przysięgi w p raw ie  pomezańskim 
z tymże rdzeniem, oznaczającym głębokość, A utor wiąże nazwę jeziora Gil- 
b ing  (dziś Giłwa lub Jezioro Rentyńskie  na  W a rm ii)96. Z tejże ro ty  w ypro- 
W'adza też słuszny wniosek o sakralnej roli jeziora. N asuw a się w  związku 
z tym  ponętny domysł, że tutejszy archaiczny ośrodek ku ltow y znalazł swoją 
kontynuację  w kulcie m ary jnym , w  blisko w'obec jeziora położonym G ie trz 
wałdzie. Nie byłby to jedyny  przykład  odradzania się ludowego k u ltu  chrześ
cijańskiego w  miejscu dawnego k u ltu  pogańskiego.

Podsumowmjąc te uwagi należy stwierdzić, że ocena drugiego tomu słow
nika języka Prusów’ musi być indentyczna jak  tom u pierwszego. W ystępują 
tu  te  same usterk i i podobne zalety. Do głównych usterek  trzeba  zaliczyć 
częściowe tylko w ykorzystanie  publikow anych źródeł zawierających zapisy 
nazw  pruskich  (w recenzji ograniczono się tym  razem  głównie do wskazania 
pew'nych luk z te renu  W arm ii i sporadycznie — skądinąd), t rak tow anie  ty ch 
że nazw  na ogół w' oderw'aniu od konkretnego terenu  i realiów historyczno- 
-osadniczych, z czego w yn ika  między innym i zbędne mnożenie rek o n stru 
owanych rdzeni, ponadto nieuwzględnianie specyfiki dawnej ortografii oraz 
skłonność do zaliczania do spuścizny pruskie j także n iek tórych  nazw polskich 
i niemieckich (wynikająca w  pew nym  stopniu z b ra k u  odniesienia do dziejów 
obiektów nazw). Mimo to w słowniku zebrano ogrom ny m ateria ł,  k tórego 
naukowa obróbka w ym agała  ogromnej wiedzy. Przedstaw ia jąc  zagadnienia 
sporne A utor zachował dużą dozę ostrożności. Rdzenie i w yrazy p rusk ie  u k a 
zywano na szerokim tle porównawczym. W ażne są też powiązania leksyki 
z zagadnieniami h istorii ku ltu ry .

Zadaniem  każdej recenzji jest wykazyw anie  braków, nie przeszkadza to 
jednak  podkreślić wielkiego znaczenia, jakie m a omawiane dzieło dla rozwo
ju  badań  nad Prusam i.

96 D o d a j m y ,  ż e  o b o k  ś w i e ż s z e j  ( J e ś l i  c h o d z i  o  z a p i s y  ź r ó d ł o w e )  f o r m y  n a z w y  j e z i o r a  
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